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Sroda, dnia 5 sierpnia 1914 r. 


Redakcja i administracja „Now. Kurjera 


Łódzkiego“ mieści sięw loka 


Zachodniej Ne 37. 


Interesowani do redakcji, zgłaszać się mogą 
od 1 i pół do 8 po poł. i od 6 do 7 wiecz. 
Administracja otwarta od 8 rano do 7 wiecz, 


Adres telegraticzny „Łódź Kurjer“ 


lu przy u 


tową dolicza się 20 kop. 


Zmiana adresu 20 kop. 


Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, 
półrocznie rb. 8, miesięcznie kop. 50. 


Za odnoszenie do domu lub przesyłkę pocz- 


Za przesyłkę zagranicę dolicza się 60 k. miesięcznie 


miesięcznie. 10 kop., 


m Paka paz 


Cena ogłoszeń: |I-sza strona 50 kop. za 
wiersz lub jego miejsce, nadesłane 50 kop. 
nekrologi i reklamy 15 kop:, ogłoszenia zwyczajne 
Drobne ogłoszenia ltz kop. 


Za wyraz 


Ogłoszenia zamiejscowei I strona 50 


Telefon Ne 253. 


kop. reklamy po 20 kop. zwycz. 12 k. za wiersi 
lub jego miejsce, w tekście 75 kop. 


Rękopisów nadesłanych redakcja nie zwraca, za artykuły nieoznaczone z góry ceną, honorarjów administracja wypłacać nie będzie. 
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Agentury: w Łodzi Biuro ogłoszeń „Promień“, Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa 28; w Zgierzu: Nowy Rynek, kiosk Aleksandra Lacha 
WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosji, zagranicą iw Król. Polskiem, oprócz Łodzi i okolicy, oddane jest Domowi Handi. La iE. Metzi! S-ka 


WOJNAFrancusko-Niemiecka 


Łódź, 6 sierpnta 1914 r. 


Stało się. 
Wojna francousko-niemiecka zo- 
stała wypowiedziana. 


Przecięto wreszcie węzeł gordyj- 
ski, który od roku 1871 zaciskał co-. 


az silniej szyję Europy, grożąc la- 
' Ja chwila wybuchem wojny, że 
przypomnimy tylko Algeciras i wy- 
„padki związane z wysłaniem przez 
Niemcy „Panthery* w r. 1911. 

Po „strasznym roku* zwyciężona, 
iecz nie ujarzmiona Francja ogrom- 
nym wysiłkiem ducha, pracy i ener- 
gji, po wypłaceniu olbrzymiej na te 
czasy kontrybucji, wzięła się do od- 
budowy i zabliźnienia swych ran. 

Po pierwszych chwilach przy- 
gnębienia, myśl rewanżu. wybuchała 
chwilami efektownemi  iskierkami, 
poczem gąsła powołi, lecz żyła zaw- 
sze w gorętszych umysłach. 

Ostatnio żywioły miarodajne: rząd, 
stronnictwo radykalne i popierająca 
go większość narodu francuskiego, 
porzucili wszelką myśl o wojnie za- 
czepnej z Niemcami: Starano się u- 
miejętnermi posunięciami na szachow- 
nicy europejskiej dać dyplomatyczne 
go mata niemeom. Zbrojono się na 
wypadek wojny,  wszczętej przez 
Prusy. $ 

Godzina ta wybiła, Wczoraj am- 
basador niemiecki wręczył w Paryżu 
odpowiednią notę. A 

Wojna : została. wypowiedziana 
przez Niemcy, lecz od pierwszej chwi 
li zwalają one winę na przeciwnika. 

Niemcy głoszą w swej nocie, że 
powodem wojny był szereg faktów, 
jak przelatywanie lotników francus- 
kic przez Belgję, rzucanie przez nich 
bomb nad Norymbergą i przejście 
przez wojska francuskie w- kilku 
miejscach granicy niemieckiej, 

Ze źródeł. francuskich wszystkie- 
mu temu stanowczo zaprzeczają. Wy- 
dają się i nam one nieprawdopodob- 
nemi. 

4 drugiej strony francuski mini- 
ster wojny oświadcza, że piórwszym 
wrogim krokiem niemieckim- było 
rozstrzelanie prezydenta iednego z 
alzackich stowarzyszeń patrjotycz- 


nych i aresztowanie wszystkich człon- 


ków tego związku. 


Zresztą znane są fakty ' wielo- i 
krotnego przekroczenia przez niem-. 


'ców granicy francuskiej, ostrzeliwa- 
nia komór i placówek pogranicznych, 
„zgwałcenia neutralności  Luksembur- 
ga i zamiarów przejścia przez Belgję 
— gą to dostateczne powody prowo- 
kujące wojnę. | 

Nie zmienia to faktu, na który z 
niecierpliwością oczekiwano w Niem- 
czech, prowadząc jeszcze przed wy- 
buchem wojny serbsko-austrjackiej, 
przez długi czas prasową kampanję 
antyfrancuską, wymierzoną, dla pa- 
rawanu, przeciw francuskim legjom 
oudzoziemskim, a w gruncie przepo- 
pojoną nienawiścią do całej Francji. 

Wypowiedzenie wojny nie zasta- 
ło Francji nieprzygotowaną. Dwu- 
krotnie w tem stuleciu stanęła już 
ona oko w oko z wojną, nie z nie- 
przyjacielem przygodnym, ; chwilo- 
wym, lecz niejako tradycyjnym, bar- 
dziej jeszcze znienawidzonym, bo 
niedawnym zwycięzcą. 

Chętnie wierzymy w zapał wo- 
jenny całej Francji, który obwiesz- 
cza Agencja Petersburska. Żadna 
wojna nie byłaby tak popularną w 
Paryżu, jak ta właśnie, Żadna wojna 
nie zyskałaby Francji tyle cichej 
sympatji i otwartego poparcia w Eu- 
ropie, jak obecna. i 


Z Belgji, Szwajcarji i Włoch 


śpieszą już ochotnicy. Setki alzatczy- ` 


ków przechodzą granicę, aby staną 
w szeregach francuskich. 1 
Snucie wszelkich horoskopów o 
przebiegu wojny francusko-niemiec- 
kiej byłoby w chwili obecnej przed- 
„wozesnem. Ogrom i liczba toczących 
„Się teraz w Europie ż błyskawiczną 
szybkością wypadków, są tak potęż- 
"ne, że tylko w skupieniu śledzić za 
nimi możemy. Każdy dzień przyno- 
si nam wieść o wybuchu nowej woj- 
ny, o wszczęciu nowych kroków nie- 
przyjacielskich, o nowem powikłaniu 
sytuacji w Europie, która, po obec- 
nej burzy, może się przekształcić do 


niepoznania, 
J. B. 


Zmiany w ministerjum 
/_ francuskiem, 


—— 


„Jak wiadomo. już z depesz, w do- 
tychczasowym składzie ministerjum 
francuskiego zaszły częściowe, lecz 
doniosłe zmiany. agd 

Sam prezes ministrów Viviani 
zrzekł się teki ministerjum spraw za- 
granicznych, aby zachować ogólny 
kierunek ministerjum w tak. donio- 
słej dla Francji chwili. Ministrem 
spraw zagranicznych został poprzed- 
ni prezes ministrów, poważny wiekiem 
i zasługami, senator Gaston Doumer- 

ue. 
s Na miejsce ustępującego z powo- 
du choroby senatora Gauthier'a, mi- 
nistrem marynarki został Wiktor 
Augagneur wielokrotny minister, b. 
gubernator Madagaskaru, mer Lyonu, 
ostatnio wiezeprezes Izby deputowa- 
nych i przewodniczący grupy repu- 
alkanów-socjalistów, człowiek czynny 
i energiczny, postać ze wszechmiar 
sympatyczna. 

ozostałe zmiany, o ile o nich 
wiadomo z depesz, nie będą miały 
zasadniczego wpływu na politykę ga- 
binetu francuskiego, j. 


Europa przedstawia dziś jedno 
olbrzymie pole walki. Od. kilkuna- 
stu dni grzmią już działa nad Duna- 
jem, wojna się toczy nad Wisłą i 
Niemnem, rozpoczęły się też starcia 
nad Renem. 

Dotychczas najliczniej napływają 
wiadomości o zajściach na tym ostat- 
nim terenie walki. 

Wojska niemieckie, nie czekając 
na oficjalne wypowiedzenie wojny, 
rozpoczęły energiczną akcją za- 
czepną. 

Osmy korpus armji niemieckiej 
zajął niezależne księstwo  Luksem- 


burskie, położone na granicy Belgji, 


Francji i Niemiec. 

Niewielkie to, bo, zaledwie 2500 
kilometrów kw. i 225 tys. mieszkań- 
ców, państewko, ma zagwarantowaną 
niezależność i neutralność przez 6 
mocarstw. Po wygaśnięciu męskiej 
linji nassanskiej, panuiącej w Holan- 
dji, korona księstwa przeszła do ks. 
Adolfa z drugie* linii, gdy królową 
holenderską zos.zła córka * 'lhelma 


III Wilhelmina. Przy koronie urzę: 


duje rada ministrów oraz zasiada Iz- . 


ba deputowanych, złożone z 48 człon 
ków 


Położenie na pograniczu trzech 
państw, teren górny, doskonale, nada- 
jący się do rekognoskowania ruchy 
wojsk, żywny kraj, mogący wykarmió 
całą armię, wszystko to stanowiło dla 
Niemiec tak pociągające warunki, że 
nie bacząc na pogwałcenie traktatów 
międzynarodowych, zajęły Luksem: 
burg. 

Zresztą Niemcy uważają w pow» 
nym stopniu to państewko za swoje, 
bo od pół wieku należy ono do nie- 
mieckiego związku celnego i > przez 
to jest w ciągłych stosunkach oficjal 
nych z Rzeszą. 

Na tem nie ograniczyły się jed: 
nak agresywne tendencje niemieckie, 
Ostatnie depesze donoszą, że. wkro- 
czyli oni nawet do Belgji, zajmując 
miasta Arlon, na granicy Luksembur- 
ga, oraz miasto Limburg, w sąsiedze 
twie Verviers, graniczące z prowincją 
Reńską. Saperzy belgijscy wysadzili 
pod Arlon most kolejowy na rzeca 
Semoy i zniszczyli tor, prowadzący 
do francuskiej stacji granicznej Ecou- 
viez, w ten sposób utrudniając dal- 
sze posuwanie się. nieprzyjaciela. 

Po wkroczeniu ma terytorjum 
belgijskie, dowódca korpusu wkra- 
czającego, generał v, Schenk, wydał 
odezwę go ludności, że wkroczenie 
wojsk niemieckich do Belgji byłe 
koniecznością strategiczną, że jednak 
krok ten w żadnym razie nie jest 
skierowany przeciwko Belgii, dopóki 
Belgja zachowa względem rozgrywa- 
jących się wypadków postawę bierną. 

Jednocześnie wojska niemieckie 
pojawiły się w okolicach miasta Lū- 
neville, w departamencie Meurthe et 
Moselle. Na to miasto rzucono z ae« 
roplanu 8 bomby, które wyrządziły 
dotkliwe straty materialne, g. 


Na morzu Pó nocnem. 


Wraz. z rozpoczęciem kroków 
wojennych na lądzie poczęły floty 
wojenne wykonywać ruchy na morze 
Północnen. 

Stojąca w Dunkiercie dla uzg 
pełnienia zbrojeń, flota francuska wy- 
płynąła onegdaj wieczorem na pełne 
morze. Ludność miasta żegnała od- 
jeżdżające okręty owacyjnie We- 
dług doniesień „Petit Parisien“, wy- 
jazd ten floty nastąpił wskutek po- 
rozumienia admiralicji angielskiej s 
admiralicją francuską. 


Jednocześnie donoszą z Wilheim , 


shayan. że stojaca tam od kilku. dni. 
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pod parą eskadra niemiecka w skła- 
dzie 8 pancerników i 15 torpedow- 
ców opuściła nagle RR. udająs sią 
na pełne morze. ożna więc lada 
chwila oczekiwać bitwy morskiej. — 
Drogą przez Kopenhagę nadeszła do 
Londynu wiadomość z Hamburga, że 
miasto ogarnięte jest paniczny m stra- 


"chem w 0bawie możliwej blokady 


portu przez okręty angielskie, W 
mieście życie w połowie zaparło, — 


. Port pusty. 


Stosunki. rosyisko-niemiectie 


w świetle historji. 


Wobec terażniejszej wojny waf- 
to przypomnieć, jakie w przeszłości 
istniały stosunki pomiędzy Niemcami 
a Rosją. | 

W roku 1766 Cesarzowa Elżbieta 
rosyjska, połączywszy się z Francją 
i Austtją, wystąpiła przeciw Prusom. 
To dało początek wojnie europejskiej, 
znanej pod nazwą „Siedmioletniej*, 
trwającej od r. 1756 do 1768. 

Król pruski wystąpił do boju w 
przymierzu z Anglją. Stoczył on 14 
wielkich bitew z Austrją i Rosją, z 
tych w pięciu był pobity, w dziewię- 
ciu zwyciężył. 

Armja rosyjska w r. 1759 pod 
wodzą Sołtykowa przez Polskę wkro- 
czyła do marchi brandeburskiej i 
obwarowała się pod Kumersdorfem. 
Fryderyk Wielki przypuścił szturm 
do szańców, lecz poniósł straszliwą 
klęskę. Stracił 20 tysięcy żołnierzy. 
Tyleż stracili i rosjanie. Poczem 
Sołtykow cofnął się od dalszego u- 
działu w wojnie przeciw Prusom. 

Piotr III, następón Elżbiety, ža- 
warł pokój z Fryderykiem Wielkim 
i zwrócił mu wszystkie zdobycze. 

W okresie podziałów  Rzplitej, 
Rosja i Prusy działały solidarnie. 

W ożasach napoleońskich, gdy 
łozpoczęła się kampanja 1812, sprzy- 
mierzeńcami Francji przeciw Rosji 
byli królówie niemieccy: saski, ba- 
warski,  wirtemberski,  westfalski, 
pruski, cesarz austrjacki i związek 
reński. 

Podczas odwrotu z Rosji, generał 
pruski York pierwszy zdradził Napo- 
leona. 

Od kongresu wiedeńskiego 1815 
r, do kongresu paryskiego 1856 r., 
stosunki dyplomatyczne między Pru- 
sami a Rosją były zupełnie normal- 
ne i zacieśniły się następnie węzłami 
rodzinnemi obu dworów. Lecz już za 
panowania Fryderyka Wilhelma IV 
niejednokrotnie powstawały tarcia z 
powodu namiętnego tonu prasy pru- 
skiej, przeciw Rosji zwróconego, a 
przez ministrów pruskich nie tamo- 
wanego, 

Według świadectwa księcia Szózer- 
batowa („Zycie Paśsklewioza* t. V. 
289) w r. 1842 pisał Cesarz Mikołaj I 
do feldmarszałka : 

„Nienawiści i zawiści przeciw 
pam nieustannie się wzmagają. Przy 
kro czytać, co tam wypisują na nas. 
Starać nam się trzeba unikać, ile mo- 
żna, stosunku ż nimi i być gótowy- 
mi na wszystko.“ 

Kongres berliński 1878 r, zwich- 
nąwszy traktat San Stefano, obudził 
w Rosji głąboką niechęć przeciw po- 
lityce pruskiej j położył 
podwaliny do przyjaźni ścisłej z. Fran 
cja, która z biegiem ozasu na poro- 
zumienie serdeczne i wreszcie na 
przymierze obu państw i narodów 
się zmieniła. 


Obrazki na dobie. 


Na werandzie jednej z pierwszo- 


rzędnych curkierni. 


Proszę o porcję lodów -= mó- 


wi klijent firmy od łat dwudziestu 


kilku. 
— A ma pan drobne?—żapytuje 


garson. 


— A to co znaczy?=Proszę mi 
podać, a później mówić będziemy o 
zapłacie. 

_. — Bo nie mogę wydać reszty, 
więc jeżeli nie ma pan drobnych... 

Djalogi takie powtarzają się 
ij cały dzień przy każdym sto- 
tiķu. : 
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Nareszcie goście tracą Gierpli- 
wość. Jeden z nich śpieszy do bu- 
fetu: 

— Naresźcie to sensu nie ma u- 
zależniać podanie filiżanki kawy al- 
bo porcji lodów od tego, czy klijent 
wylegitymuje się z góry, czy posiada 
„drobne“. 

— A 66ż możemy poradzić? 

— Zmieniajcie panowie codzien- 
nie w kantorze Banku państwa więk- 
szą sumę pieniędzy, a nie będziecie 
„zmuszeni* robić gościom poprostu 
impertynencji! 

— Prżed bankiem trzeba długo 
wystawać. 

= Ależ, moi panowie, jak rok 
długi robicie tak dobre interesy, że 
stać was na to, aby zapłacić dodat. 
kowo swojemu posłańcowi za wycze- 
kiwanie bodaj kilku godzin na owe 
„drobne*. Ot i w tej chwili w całym 
handlu zastój, a wy, zdaje się, nie 
macie prawa uskarżać się, bo cukier- 
nie są natłoczone. Chyba takie po- 
wodzenie do czegoś obowiązuje, zwła- 
szcza w chwiłach tak ciężkich?... 

* 


Rzecz się dzieje u fryzjora. 

Mistrz od brzytwy i grzebienia 
„Ślicznie* przystrzygł „panu“ brodę 
I uczesał go jeszcze „śliczniej*. 

Przyszedł moment krytyczny— 
płacenie. 

„Pan* kładzie na stoliku marmu- 
rowym trzyrublówkę, 

— (o? Reszty z trzyrublówki? 
W dzisiejszych czasach? 

— To zapłacę innym razem—od- 
powiada „pan* i chce schować trzy- 
rublówkę. ; 

— Kredycik? — w dalszym cią- 
gu dziwi się mistrz. — Z przyjem- 
nością o każdej porze, ale w dzisiej- 
szych czasach szanowny pan dobro- 
dziej wybaczy... 

— A zatem 60 zrobić? Przecież 
nie mogę zapłacić trzech rubli za 
ostrzyżenie brody i ogolenie... 

— Naturalnie,. rożumie się... Sza- 
nowny pan dobrodziej weźmie resztę 
w towarże.. Flaszeczka brylantynki 
zawsze się przyda; mydełka w dzi- 
siejszych czasach nigdy za wiele, 
wyborne na cerę; flaszeczka „eau de 
Cologne“ oryginalna, odświeżająca... 
orzeźwiająca... w dzisiejszych czasach 
przyda się... Zawijam.. służę. 

I „pan“ wychodzi z brylantynirą, 
której wcale nie używa, z mydełkiem 
na zapas i wodą kolońską, ' niezależ- 
nie od tego, że kupił flaszeczkę dnią 
poprzedniego. 

To się nazywa robić ruch w in- 
teresie „w dzisiejszych czasach*... 


Wiadomości krajowa. 


lumioocotożczozznoć 


+ Komitet obywatelski w 
Warszawie po objęciu swoich 
czynności, zamieścił w pismach ko- 
munikat następujący: 

Komitet obywatelski, pragnąc u- 
sunąć dzieci z ulicy miasta, dać o- 
piekę dzieciom, pozostawionym w 
domu rodzinnym chwilowo bez opie- 
ki, zwraca się z prośbą do wszyst- 
kich instytucji filantropijnych, utrzy- 
mujących szkoły, ochrony, żłobki i 
warsztaty zajęć, o natychmiastowe 
uruchomienie tych zakładów, oraz 
rozpoczęcie w nich zajęć. 

O ile personel nauczycielski lub 
wychowawczy nie jest w mieście 0- 
becny, zechće zarząd instytucji zwra- 
caó się do komitetu, który zastępczo 
rozmieszczać będzie nauczycielki. 

Do ludności zaś komitet zwraca 
się z prośbą, żeby—o ile zakłady 
rozpoczną zajęcia—posyłała dzieci do 
zakładu najbliższego. 

+ Z kolei. Pracownicy kolei 
nadwiślańskich otrzymali pensje trzy- 
miesięczne oraz bilety wolnego prze- 
jazdu do gubernji Oesarsiwu według 
swego wyboru. Jedynie sytuacja 
finansowa pracowników kolel war- 
szawsko-wiedeńskiej dotychczas pó- 
zostaje niewyjaśniona. 

Pociągi kursowały w dniu wzo- 
rajszym tylko do  Noworadomska 
i Kutna, na linji kaliskiej do Łasku. 

Urzędnicy otrzymali ostatnią pen- 
sję dnia 1 b. m.; zaliczenia zaś wy- 
płacono tylko zapasowym, których 
powołano na wojnę. 

+ Z hipoteki. W obu wy- 
działach hipotecznych w Warszawie, 


przy warsz. sądzie okręgowym odby- 
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wało sig wycofywanie ksiąg hipo- 
tecznych z kancelarji rejentów. 

Wydziały hipoteczne będą zam- 
knięte. 


+ Zawieszenie spraw i 
dowych. Na wszystkich gmachac 
sądowych wywieszono zawiadomienia, 
że z powodu pojawienia się wojsk 
nieprzyjacielskich w gubernjach są- 
siednich okręgu warszawskiego, 
wszystkie czynności sądowe zawie- 
SZONO. 3 t 

+ Powrót do Warszawy. 
Pomimo wielkich trudności, zdobyw- 
szy się na znaczny wysiłek fizyczny, 
nie mówiąc już o pieniężnym, jesz- 
cze w poniedziałek dużo osób wróci= 
ło z zagranicy do Warszawy.Wspom- 
nienie tej podróży, odbytej w pierw- 
szych dniach wojennych, pozostanie 
im do końca życia. 

Nadzwyczajnie uciążliwą była 
podróż osób, powracających z Sopot. 
Wyruśzając na stację tamtejszą, za 
przeniesienie kufra musieli oni pła- 
cić śradnio pó dwadzieścia marek i 
o ile możności w złocie. Dojeżdżali 
koleją do Howa, ztamtąd zaś końmi. 

Było to polem wielkiego wyzys- 
ku, podróżni na nędzną furę, zaprzę- 
żoną w jednego konia, płacili od 
trzydziestu do sześćdzi esięciu rubli. 
Jazda z Sopot do Warszawy trwała 
czterdzieści ośm godzin. 


Komitetu obywatelskiego 
niesienia pomocy biednym 
mieszkańcom m. Łodzi. 


W sali Domu Ludowego przy 
ul. Przejazd N 84. odbędzie się ju- 
tro, w czwartek, dnia 6 sierpnia o 

odz. 8 wiecz, walne zebranie, na 
tóre raczą przybyć wszyscy człon- 
kowie komitetu. `°. 

Na posiedzenie to Komitet za- 
prasza również reprezentantów ce- 
chów, związków zawodowych, stowa- 
rzyszeń spożywczych, robotniczych i 
tabrycznych kas chorych. 

Ponieważ przez władzę udzielone 
zostało pozwolenie na zebranie z wa- 
ruukiem, aby w niem przyjęło udział 
nie więcej nad 250 osób, przeto Ko- 
mitet postanowił zaprosić na wymie- 
nione wyżej żebranie tylko po jed- 
nym przedstawicielu ćochów związ- 
ków zawodowych, stowarzyszeń spo- 
SZOSA i fabrycznych. kas cho- 
rych. 

Cechy mogą być reprezentowane 
przez starszego lub podstarszego. 

Zwiążki zawodowe i Stowarzy- 
szenia spożywcze — przez jednego z 
członków zarządu. Fabryczne kasy 
chorych przez jednego z wybranych 
przez robotników członka zarządu. 
Reprózentanci ci muszą się zaópa- 
trzyć w piśmienne upoważnienia swo- 
ich zarządów. 

(k) 


Z Komitetu Obywatelskiego. 


Na skutek starań Komitetu Oby- 
watelskiego do niesienia pomocy nie- 
zamożnej ludności m. Łodzi, generat- 
gubernator warszawski zezwolił Ko- 
mitetowi na podniesienie z łódzkiej 
kasy powiatowej skarbowej sumy 
200,000 rb. ż funduszów magistratu 
m. Łodzi i użycia takowych na po- 
trzeby Komitetu Obywatelskiego. 
Czynną pomoc w sprawie okazał rad- 
ny miejski m. Łodzi, p. Karol Eisert, 
który w celu uzyskania zezwolenia 
osobiście udał się do Warszawy sa- 
imochodem i przyjęty był na audjen- 
cji przez generał-gubernatora war- 
szawskiego, 3 

Suma ta podjętą została przez 
„Bej wości w tym celu ze sirony 
Komitetu Obywatelskiego, przez pa- 
stora Gundlacha, A. Daubego, mec. 
Pełkę i M. Daszewskiego. Pieniądze 
umieszczono w łódzkim oddziale Ban- 
„ku Handlowego w Warszawie. 
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— (k) Rozkaz policmajstra 
w sprawie żywnościowej. — 
Policmajster m. Łodzi wydał rozpo- 
rządzenie podwładnym mu organom 
policyjnym o ścisiem przestrzeganiu, 
by właściciele piekarni nie podwyż- 


„publicznej w 
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szali cen na pieczywo, pod surową, 
odpowiedzialaością, | 


— (r) Od Towarzystwa Au 
kcyjnego łódzkich elektry« 
oznych kolei dojazdowych o- 
trzymaliśmy z KECERA o podanie do 

iadomości następującej 
odezwy: 

„Ponieważ pasażerowie odmawia- 
wiają płacenia za bilety drobnemi bi- 
niędzmi, każdy zaś płaci papierami i) 
żąda reszty w drobnej monecie, prze; 
to służba konduktorska znajduje się 
w położeniu bez wyjścia i nie jest w 
stanie zadośćuczynić żądaniom pasa- 
żerów. 

Wobec tego musimy oświadczyć 
publiczności, że zapłata za bilety win- 
na być uiszczana całkowicie drobne- 
mi pieniędzmi, w przeciwnym bowiem 
razie zmuszeni będziemy do wstrzy=' 
mania ruchu na wszystkich naszych 
linjach kolejowych. 

= (r) Brak pism. Dzisiaj re- 
dakc-a nasza otrzymała pocztą nastę- 
pujące pisma: ' belskie z dnia 1 i 2 
b. m. wileńskie z dnia 8 b. m, ki- 


jowskie z dnia 1 i 2 b, m, peter- 


sburskie z dnia 2 b. m., kieleckie z 
dnia 2 b. m. i warszawskie rosyjskie 
z dnia 38 i 4 b. m, Ź polskich pism. 
warszawskich dochodzi prywatną dro- 
gą tylko „Kurjer Warszawski“. 


— (k) Kómunikacja telefo- 
niczna. Komunikacja telefoniczna 


. między Łodzią a Warszawą została 


przywrócona. Nie funkcjonuje nadal 
telefon Łódź- Kalisz. 

— (kj) Z poczty i telegra- 
fu. Miejscowe biuro pocztowo:tele- 
graficzne funkcjonują w dalszym cią 
gu prawidłowo. Depesze wysyłane z 
Łodzi do Cesarstwa, przyjmowane są 
w dalszym ciągu, jednakże bez odpo- 
wiedzialności za terminową dostawę. 

Depesze, adresowane za granicę 
mie są przyjmowane. 


— (k) Z kasy późłyczkoweł 
przy głównej póczoie. W dniu 
wczorajszym lokal rządowej kasy po- 
życzkowej przy głównym urzędzie 
pocztowym mna rogu ul. Przejazd ił 
Widzewskiej, oblężony był przez set- 
ki osób, wycofujących swe wkłady, 
Większość zgromadzonych składa się: 
z robotników i rzemiesiników. 

Wobeczwiększającego się naporu lud- 
ności, żądającej zwrotu oszczędności, 
naczelnik biura pocżtowo-telegraficz« 
nego ozpajmił zebranym, że w kasie 
pocztówej niema zupełnie drobnej 
monety, zatem wydawanie drobnyci. 
oszczędności i wkładów nie może być 
uskutecznione, a mogą być wydawa: 
ne tylkó wkłady sturublowe, gdyż 
poczta posiada tylko takie bank- 


noty. i 

— (p) Napad. Przy ul. Kon- 
stantynowskiej Ne 182 poraniono no- 
żem w rękę i nogę 20-letnią Marian- 
nę Guzińską. 

— (p) Samobójstwo stój: 
kowego. W VI cyrkule stójkowy 
Gafron Rożkow; lat 82, celnym wys- 
trzałem w skroń pozbawił się życia 

— (p) Frzejechani tramwa' 
p koło domu Ne 74, przy ui 

iotrkowskiej tramwaj przejechał 48- 
letniego woźnicę Szczepana Chmie- 
lewskiego, raniąc go w głowę, i tka, 
cza Abrama Jakubowskiego, który 
odniósł rany lewej nogi. À 

— (p) Z wyczerpania. Na u 
licy Cmentarnej M 6 znaleziono w 
stanie zupełnego wyczerpania z gło 
du 68-letniego Antoniego Królikow- 
skiego, bez zajęcia i mieszkania. 

= (p) Zatrucie gazami. Przy) 
ul. Pańskiej nr. 80, ślusarz Leon Go 
reczny, lat 19, reparując studnię, za- 
trut się gazami. W stanie groźnym, 
odwieziono go do szpitala Poznań-/ 
skich. 

— (k) Pożary. Wczoraj o 
godz. 11 m.n, 20 zawezwano II od. 
dział straży ogniowej ochotniczej t 
straż miejską do ognia na ul. Pań- 
ską Ne 4, Podozas uiszczenia zapa-, 
sów spirytusu w sklepie monopolo- 
wym, wylanó spirytus do rynsztoku, 
a następnie ktoś z obecnych rzucir 
zapałkę i zapalił strugę spirytusu. 

O godz. 7 wiecz. I oddział straży: 
ogńiiowej ochotniczej oraz straż fa- 
bryczna Szajblera (V oddział) wes; 
zwano do pożaru na szosę Rokiciń-, 
ską pod Ne 46, gdzie zapaliła się sto-; 
larnia. Ponieważ pożar ugasili miesz» 
kańcy, straż zawrócono z drogi. 
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Najważniejsze telegramy  zamieszczo. 
ne w dodatku porannym. 

Mobilizacja we Francji. 

PARYZ, (p.). Mobilizacja odby- 
wa się wśród eotasjaznu, spokojnie 
i w porządku. Wiadomości o koncen- 
tracji wojsk francuskich są bardzo 
pomyślne. Ruch pociągów wojsko- 
wych odbywa się w zupełnym po- 
rządku. Rozmieszczenia AE 
nych wojsk ochronnych dokonano ku 
zupełnemu zadowoleniu władz woj- 
skowych. 


wojna francusko-nie= 


miecka. 

PARYZ, (p) Ambasador 
niemiecki zażądał zwrotu 
paszportów i listów uwierzy- 
telniających, oraz wręczył 
rządowi francuskiemu notę, 
którą rząd niemiecki zawia- 
damia, że odtąd uważa, iż 
znajduje się z Francją na 
stopie wojennej. 

Wyjazd ambasadorów. 

PARYZ, (p.). Ambasador nie- 
mieoki opuścił Paryż wraż z całym 
składem ambasady, konsulatu nie- 
mieckiego i misji bawarskiej; obronę 
interesów poddanych niemieckich we 
Francji płacze arnbasadorowi Sta- 
nów Zjednoczonych. 

PARYZ, (p.). Rząd francuski po- 
lecił ambasadorowi swemu w Berli- 
nie opuścić Niemcy, powierzywszy 
archiwum poselstwa i obronę intere- 
sów obywateli francuskich ambasa- 
dorowi Stanów Zjednoczonych. 

Amnestja we Francji. 

KOPENHAGA, (p.) Agencja Ha- 
wasa donosi z Paryża, że Rada mini- 
strów „era za ay wa A A 

ze8 ów politycznye odro- 
ozn Sabat o miastenia kongre- 
gacji. 


Zajęcie Limburgu przez 
Niemców. 

BRUKSELA, (p.). Surmistrz 
Antwerpji oznajmią o zaję- 
ciu przez Niemców holender- 
skiego miasta Limburgu. Mia- 
sto ogłoszono w stanie obię- 
żenia. 

Niemcy w Luksemburgu. 

BRUKSELLA, (p.). Pociąg ze 
Strassburga przybył z opóźnieniem. 
Służba kolejowa opowłada, że w 
Luksemburgu drugi tor zajęty jest 
przez pociągi i wojska niemieckie. 
Stacje strzegą żołnierze. 

Protest Luksemburgu. 

PARYZ, (p.). Prezydent-minister 
Luksemburgu zgłosił do rządu fran- 
zuskiego protest przeciwko pogwał- 
ceniu przez Niemcy neutralności 
Luksemburgu. 

Niemcy w Belgji. 

BRUKSELLA, (p). Poseł fran- 
cuski zawiadomił belgijskiego mini- 
stra spraw zewnętrżnych, że nad 
Bruksellą krążą trzy balony sterowe 
niemieckie i że niemieckie wojska 
wkraczają do Belgji. Identyczne za- 
wiadomienie przesłał swemu rządowi 
i posłowi angielskiemu. 

Parliament belgijski. 

LONDYN, (p.). Z Brukselli 
noszą, że na 4 sierpnia zwołano par- 
lament. Król ma oznajmić rzeczy 
wielkiej wagi. 

Na granicy francusko-nie- 
mieckiej. 

PARYZ, (p). Granicę Luksem- 
burgu przeszło 35 samochodów z 
niemieckiemi oficerami, Za niemi po- 
dążał silny oddział kawalerji. Fran- 
guski konsul wyjechał do Francji. 

LUNEVILLE, (p.). Około godz, 
6 wieczór z aeroplanu rzucono 3 
bomby, które wyrządziły tylko stra- 
ty materjalne. 


Przygotowania w Angliji. 

LONDYN, (p.). W  minieterjum 
wojny i admiralicji panuje intensyw- 
na działalność. Zapisano wiele sióstr 
miłosierdzia. Feldmarszałek Frensh 
odwiedził ministerjum wojny. Wielu 
rezerwistów marynarki pojechało na 
miejsce przeznaczenia. 


PTEL "z sj 204, as 


do- . 


Obrona Egiptu. 

ALEKSANDRJA, (p.. Rząd an- 
gielski przedsięwziął nadzwyczajne 
środki dla obrony wybrzeży i granic 
Egiptu.. 

SUEZ, (p.). Przybył oddział ar- 
mji okupacyjnej z zapasami wojen- 
nemi dla obrony kanału Suezkiego. 


Zakaz. 

PORT-SAID, (p.). Rząd niemiec- 
ki zabronił niemieckim okrętom han- 
dlowym wpływać na Sródziemne mo- 
rze. 


Neutralność Włoch. 

PARYZ, (p.. Pełnomocnik 
Włoch urzędówńie oznajmił o neutral- 
ności Włóch. Rząd frańcuski wyra- 
ził z tego powodu gorącą wdzięcz- 
ność. 

PARYZ, (p.). Wiadomość o neu- 
tralności Włoch wywołała liczne ma- 
"zy sympatji dla tego pań- 

wa. . 


Neńtralność Szwecji. | 
SZTOKHOLM, (p.) Wydano ko- 
munikat, że Szwecja będzie prze- 


strzepać ścisłą neutralność. 


Aa err: z Niemiec. 
KOPENHAGA, (p.). W mieście 
pełno rosjan, którzy opuścili miejsco- 
wości kuracyjne i Berlin. Przyszedł, 
oprócz zwykłego pociąg, extra z Ber- 
lina z rosjanami. / 

Z terenu wojny naddu- 

najskiej. 

NISZ, (p.). Według nadeszłych 
z Poóżarowaca informacji, austtjacy 
zatrzymali dwa statki serbskie i je- 
den zatopili. 

NISZ, (p.). Wiadomości prasy 
austrjackiej o wzięciu  Białogrodu i 
zaciętych walkach na granicy boś- 
niackiej są fałszywe, 


Bombardowanie Biało- 
grodu. 

BIAŁOGROD, (p.). Bombardowa- 
nie Białogrodu od strony Sawy cią- 
gnęło się od pierwszej godziny po 
południu do trzech. Wiele gmachów 
zburzono, jeszcze więcej poważnie 
uszkodzono. Wznowienia bombardo- 
wania oczekują z godziny na go- 


dzinę. 

BIAŁOGROD. Od godz. 8 wieczo- 
rem do północy trwał gęsty ogień ka- 
rabinowy i armatni wzdłuż Sawy. O 
godz. 1 w nocy z pozycji austrjac- 
kich wszczęto bombardowanie forte- 
cy i zachodniej dzielnicy miasta, 
ciągnące się bez rezultatu aż do 8-6j 
nad ranóm. 

NISZ, (p.). Bombardowanie Bel- 
gradu trwało z niewielkiemi przer- 
wami aż do 6 rano. Ogień skierowa- 
ny był na nisko położone dzielnice 
miasta nad Sawą. W centrum miasta 
domy są bardzo uszkodzone. Działa 
serbskie odpowiadały z powodzeniem. 
O świcie austrjacy próbowali wysa- 
dzić wojsko około radiszte, lecz, 
napotkawszy zacięty opór, porzucili 
ten zamiar. 

zaprzeczenie Bułgarji. 

SOFJA, (p.). Rżąd kategorycz- 
nie zaprzecza insynuacji, jakoby cze- 
ty bułgarskie zamierzały wkroczyć 
do Macedonji i przekroczyły już gra- 
nicę serbską i grecką. 

Protest przedstawiciela Ro- 


s Sji. 

PEKIN, (p.) Pełnomocnik ro- 
syjski zgłosił poi przeciwko  za- 
garnięciu w Lindao bydła rosyjskie- 
go przez Niemców przed wypowie- 
dzeniem wojny. 


Przeciwko niemieckiej ty- 
ranji. 

PARYZ, (p.. „Temps“, powo- 
łując się na stanowisko Włoch, An- 
glji i Belgji, pisze: „jesteśmy świad- 
kami powstania Europy przeciwko 
niemieckiej tyranii", 


Telegramy otrzymane po wydantu 


dodatku, 
Podróż Najjaśniejszej Pani. 
SZTOKHOLM, 4 sierpnia (P. A. T.) 


Najjaśniejsza Pani Marja Teodorów- 
na z Wielką Księżna Ksienją Alek- 
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przybyć tyluż. 
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NOWY KURJER ŁÓDŁKI — 6 sierpnia 1914 r. 


sandrówną przybyła do Kopenhagi i 
była powitana na stacji przez parę 
króleską, królową wdowę, członków 
ródziny królewskiej i urzędników ro- 
syjskiej misji. 

Podróżni rosyjscy. 

KOPENHAGA, 4 sierpnia (P.A.T.) 
W mieście znajduje się okolo 5,000 
podrożnych rosyjskich. Dzisiaj ma 
Wiele przykrości i 
zmartwień mieli oni podczas ostat- 
nich pobytu w Niemczech.  Więk- 
szość nie posiada pieniędzy na dro- 
gę. Wyjeżdżający kierują się na 
Majmó (Szwecja). 

Pomoc dla rodzin rezer- 
wistów. 

ARCHANGIELSK, 4 sierpnia, (P) 
Duma miejska postanowiła wydawać 
rodzinom rezerwistów 60 proc. ich 
peusji i przesłać Najjaśniejszemu Pá- 
nu telegraficzne wyrażenie najpod- 
dańszych uczuć. Posiedzenie zakoń- 
czono  wielokrotnem odśpiewaniem 
hymnu. 

KOSTROMA, 4 sierpnia, (P) — 
Duma miejska wyasygnowała 25 tys. 
rubli dla rodzin rezerwistów. W so- 
borza odbyły się modły o zwycię- 
stwo. 


Parlament holenderski. 


HAAGA, (p.). Izba została zwo- 
łana dla rozpatrzenia terminowego 
projektu prawa, wywołanego akcją 
wojenną. Prezes zwrócił się do 
wszystkich partji z wezwaniem, by 


zapomnieć o wszelkich różnicach io- - 


świadczył, że królowa i ministrowie, 
w zgodzie z całym narodem holen- 
derskim, postanowili w te ciężkie dni 
zachować neutralność i m zimną 
krwią oczekują rozwoju zdarzeń, ma- 
jąc pewność, że i przedstawicielstwo 
ludowe żywi te same uczucia. 


Zawieszenie operacji han- 
diowych. 


PARYZ, (p.). Wszystkie ceudzo- 
ziemskie wielkie domy handlowe i 
banki, w tej liczbie i oddziały ban- 
ków rosyjskich, są zamknięte, Wła- 
dze przedsięwzięły środki, w celu 
walki z drożyzną. Prefekt policji o- 
głosił, że pojmani na rabunku lub 
podburzaniu ludu będą  stawieni 
przed sądem wojennym. 


LONDYN, (p.)» Urzędownie o- 
głoszono, że banki będą zamknięte 
przez 3 dni, 


Komunikacje w Europie. 
LONDYN, 4 sierpnia (P. A. T.). 
Prywatnę depesze do Francji idą 
przez Brukselę. Telegraficzne stosun- 
ki z Niemcami i Austrji utrzymuje 
się tylko przez Rzym. 
O obywateli amerykańskich. 
NEW-YORK, 4 sierpnia (P.A.T.) 
Bankierzy postanowili posłać do Eu- 
ropy 3,500,000 dolarów w złocie, aby 
dopomódz cierpiącym biedę amery- 
kanom do powrotu do kraju. Rząd 
wypracował dokładne intsrukcie o 
wsadzaniu ich na okręty. 
Francja i Włochy. 
PARYZ, 4 sierpnia, (T.A.P.) O- 
trzymawszy komunikat Włoch o nau- 
tralności, Viviani oznajmił z głęboką 
radością, że oba kraje łacińskie, 
mające jedno pochodzenie, te same 
ideały i wspólną sławną przeszłość, 
nie będą, przeciwnikami. Viviani nie- 
zwłoczne zaproponował posłowi fran- 
cuskiemu przy dworze włoskim stać 
się wyrazicielem uczuć francuskiego 
rządu przed rządem włoskim. 
Odwołany ambasador. 
KOPENHAGA, 4 sierpnia, (P)— 
Przyjechał tu ambasador rosyjski w 
Berlinie z członkami ambasady i kon- 
sulatu. À 
Konkordat z Serbją. 
NISZ, 4 sierpnia, (P) Skupczyna, 
po przemowach ministra oświaty i 
wuch posłów prawosławnych du- 
chownych, przyjęła konkordat z Wa- 


ty kanem. 
Giełdy 

BUKARESZT, 4 sierpnia, (P) — 
Giełdę zamknięto na czas mieograni 
CZONY. 

Statki nicmieckie. 

KONSTANTYNOPOL, 4 sierpnia, 
(P) W porcie zebranych jest wiele 
statków niemieckich. 


Miny. 
SZTOKHOLM (P. A. T.) Tornoe 
Zund i brzegi Zelandii są podmino- 
wane. 


Telegraf iskrowy w szkole. 
BRUKSELA, 4 sierpnia, (P.A.T). 
Władze tutejsze wykryły i skonfisko: 
wały telegraf bez drutu w lokalu 
miejscowej szkoły niemióckiej, 
Nastrój w Alzacji. 

BELFORT, 4 sierpnia (T. A. P.) 
Kilkuset alzatczyków wstąpiło do 
szeregów francuskich. Do armji fran- 
cuskiej zgłasza się mnóstwo ochotni- 
ków szwajcarskich i włoskich. W nie- 
których wioskach Alzacji mieszkań- 
cy spotykają widłami przybywają- 
cych w celu rekwizycji Żołnierzy. 
Wielu mieszkańców Alzacji i Lota- 
ryngji zebrało się na granicy w celu 
przejścia do Francji i wstąpienia do ' 
szeregów francuskich. 

W Albanji. 

DURAZZO (T. A. P.) Okręty au“ 
strjackie otrzymały rozkaz opusz“ 
czenia przystani. Pozostał tylko jë- 
den krążownik włoski. Marynarze 
włoscy rozebrali barykady na ulicach 
prowadzących do pałacu AO 
i ulokowali się w pałacu, gdzie będą 
ochraniać osobę ks. Wieda. 

Rumuńscy ochotnicy zamierzają 
opuścić Durazzo. 

Zamknięcie parlament tu. 
reckiego. 

KONSTANTYNOPOL, 4 sierpnia, 
(P) — Talaat-bej odczytał w. parla- 
mencie irade sułtańskie, zamykająca 
sesję parlamentu z powodu wojny 
serbsko-austrjackiej. 

Oświadczenie Pasicza. 

NISZ, 4 sierpnia. (T. A. P.) — 
Pasicz zawiadomił skupsztynę, że 
morderstwo w Serajewie było dla 
Austrji jedynie pretekstem do wojny, 
zamierzonej już dawno, w celu stłu- 
mienia dążeń wielkoserbskich. Pasicz 
oznajmił, że gdy okazało się niemoż- 
liwem zgnieść dążenia narodowe in- 
nych krajów, Austrja postanowiła 
zniszczyć prestige Serbji. W nocie na- 
szej doszliśmy do ostatniego kresu 
i uczyniliśmy wszystko, aby uniknąć 
konfliktu i dowieść, że nasza sprawa 
jest słuszna. Liczymy na sympatję 
i pomoc wielkiej Rosji, wiedzącej o 
tem, że choą nas pozbawić niepod- 
ległości i nie pozwolić na dalszy roz- 
wój. Rosja mie dopuści do naszej 
hańby. Oprócz Rosji, mamy innych 
przyjaciół. Okrzyki: „Niech żyje Fran- 
cja, Anglja i trójporozumienie*, Pa- 
siog podziękował skupsztynie za 80- 
rady z rządem w ciężkich chwi- 
ach. 


Ostatnie telegramy, 


Ma ..fes.aoje w Petersburgu 

PETERSBURG 5 sierpnia (T. A, 
P.) Na Newskim prospekcie tłumy. 
Przed soborem Kazańskim odbywają 
się wiece, wygłaszane są mowy. Do- 
datki nadzwyczajne są rozchwytywa- 
ne. Wiadomości o wypowiedzenia 

rzez Niemcy wojny Francji i o ten- 
dań cji Anglji przyjścia z pomocą 
Francji i Rosji wywołują nowe manie 
festacje na rzecz Anglji i Francji, 
Francuski ambasador dziękował mani 
festantom, którzy następnie skierowa- 
li się ku poselstwu angielskiemu 4 
hymnem angielskim na ustach. Am- 
basador angielski wychodzi do tłu- 
mu. Później odbywają się manife+ 
stacja przed serbską misją, gdzie po- 
seł dziękował rosyjskiemu społeczeń- 
stwu. 

Manifest króla Jerzego. 

LONDYN, ð sierpnia, (P.A,T.) — 
Nowy manifest królewski oznajmia, 
że ponieważ obecne położenie w Eu~ 
ropią stwarza niewątpliwe niebez- 
pieczeństwo narodowe, surowo naka- 
zujesię naszym poddanym stosować 
sią do rozporządzeń admiralicji, rady 
wojennej i innych instytucji wojen-' 
nych, 

Głównodowodzący flota an=- 
gielską. 

LONDYN, 5 sierpnia (T.A.P.). — 
Oficjalnie komunikują, że Niemcy: ` 
wtargnęli do Belgji. Admirał sio, 
John Jellico został naznaczony głów- 


'nodowodzącym floty angielskiej me-' 


tropolji. 
Głównodowodzący szwajcar- 
ski. 
BERN, 5 sierpnia (T.A.P'), Puł 
kownika Elli mianowano głównodo- 
wodzącym armja szwajcarską. 


" La WC 
Niemcy w Kr'ies'wie, 
PETERSBURG, 5 sierpnia (T. 

'4, P.) Zarząd główny sztąbu gens- 
ralnego komunikuje: 

Wojską rosyjskie zetknęły się 
iz nieprzyjacielem na większej czę- 
ści linji cranicy r. syjsko-niemieckiej, 
"Rekognosk wany jest front na linji 
'Biała-Parzymiech. Niemieckie wojska 
cofnęły się, paląc na wielkiej prże- 
„strzeni własne wsie. Niewielkie od- 
„działy nieprzyjacielskie zajęły 19 lip- 
ca (1 sierpnia) Będzin i Kalisz, 20 
fipca (2 sierpnia) Częstochowę. 

Mobilizacja rosyjska w  okrę- 
'gach pogranicznych odbywa się spo- 
(kojnie. 

Opublikowano Najwyższy Ukaz 
io dostawie przez ludność samocho- 
«dów. 

Ujawniono ruchy w kierunku 
Memla i Lipawy eskadry niemiec- 
kiej, złożonej z 19 okrętów, 

Na morzu Czarnem aresztowa- 
no kilka handlowych statków nie- 
'mieckich. 

W  Lipawie zatopióno 6 nie- 

mieckich statków handlowych. Za- 
łogę wysadzono na brzeg. 
« Mobilizacja w Petersburgu i 
powiecie przeszła nadzwyczaj po- 
myślnie.  Stawiło się kilkadziesiąt 
tysięcy ludzi ponad normę. 


Rezolucja czechów ma 
Dalekim Wschodzie. 
WŁADYWOSTOK 5 sierpnia (T. A. P)' 
Miejscowa kolonja słowiańsko-czeska 
wwróciła się do komendanta z zawia- 
'domieniem treści następującej: „Obu- 
rzeni postępkiem Austrji, niegodnym 
imienia wielkiego mocarstwa, które 
wypowiedziało wojnę jednoplemien- 
"mym Serbom, uważamy za swój obo- 
wiązek wyrazić protest przeciwko 
imikczemności Austrji, wywołanej niz- 
kiemi pobudkami. Zrzekamy się hań 
dbiącej nas nazwy austrjackich oby- 
wateli i prosimy złożyć u stóp . Jego 
|Cesarskiej Mości nasze uczucia wier- 
nopoddańcze, jako też współdziałać w 
otrzymaniu przez nas poddaństwa 

rosyjskiego. 
Żbrojenia Turcji. 
BUDAPESZT, 5 sierpnia, (P.A.T.) 
Z Konstantynopola telegrafują, że 
rząd postanowił powołać do szeregów 
wszystkie kategorje rezerwistów, Na 
zebraniu komitetu „Jedność i Po- 
stęp”, większość wypowiedziała się, 
ze Turcja, w wypadku wojny pow- 
szechnej, powinna działać wspólnie z 
mocarstwami trójporozumienia, 


Bombardowanie Biało- 
grodu. 

NISZ, 6 sierpnia (P. A. T.)- — 
Wznowiono bombardowanie Białogro- 
du. Od czasu rozpoczęcia działań wo- 
jeunych armja austrjacka siedem ra- 
zy próbowała. przeprawić) się przez 
Dunaj i Bawę, ale była odrzucona. 
Nieprzyjaciel opuścił serbskie tery- 
torjum. Zeszłej nocy austrjacy pod- 
palili własno koszary w Uwacie, po- 
tem rozpoczęli ogień przeciwko serb- 
skim przednim strażom,  Sirzelaninia 
trwała 20 minut. W rezultacie au- 
strjacy, odpowiadając strzałami, od- 
dalili się. Uwat stoi w ogniu. Strat 
w ludziach niema. 
Wiepowoczenia austrjackie. 

PARYZ, 6 sierpnia, (P.A.T.) Pa- 
ryskie wydanie „New-York Herald'a* 
donosi, że w jednym z pułków czes- 


NOWY KURSER LO DZECCS sierpnia 191a roku, 


kich w Bosśnii wybuchi bunt Jeden 
pułk węgierski serbowió zńiesli zapo- 
inocą wybuchu miny 
Niemcy w Belccji. 
LONDYN (T. A.P.) Wojska 
mzieckie wkroczyjy do Bel. 
à w pobliżu Verviers. Kiers 
cy wręczyły rządowi bałgije 
skien'u notę, cznajmiającą o 
samodzielności | odpowiedzi 
żeluji na przedstawione. jej 
ULTIMATUM. hiemcy w raa 
zie potrzeby, postanowiły 
wprowaczić w życie koniecz 
ne zarządzenia, chociażby si= 
łą oręża. 
pirs D | 
Kiiimatum angielskie, 
LONDYN (TA: P,}, Ausquith 
w Izbie Gmin zakomunikował, że 
Anglja zaproponowała Niemcom dać 
do pólngey takie same zapewnienie 
o utrzymaniu neutralności Belgji, ja- 
kie dała Francja. Ultimatum angiel- 
skie wywołało wielkie wrażenie. 
Olbrzymie tłumy z entuzjatyczne- 
mi okrzykami gromadzą się przed 
parlamentem i ministerjami. W Lon 
dynie ogromne ożywienie. 
Wyjaśnienia Asquitha. 
LONDYN, 6 sierpnia. (T. A. P..) 
Asquith w Izbie gmin wyjaśniał, że 
dziś rano wysłano depeszę do amba- 
sadora angielskiego w Berlinie, pole- 
cającą mu protestować przeciwko na- 
ruszeniu traktatu, w którym Niemcy 
brały udział wraz z Auglją i zażądać 
zapewnienia, że wymagania, zwrócone 
do Belgji, nie będą uskutecznione 
i neutralność jej będzie przez Niem- 
cy zachowana, Anglia prosi o natych- 
miastową odpowiedź, (Aprobata), W 
odpowiedzi otrzymano. od posła an- 
gielskiego w Brukseli telegram, w 
k(órym jest mowa, że poseł niemiec- 
ki zwrócił sięz notą do belgijskiego 
ministra spraw zewnętrznych, w któ- 
rej oznajmia, że wobec. odrzucenia 
przez rząd belgijski przyjacielskiej 
propozycji Niemiec, będą one zmu- 
szone zastosować środki, które uzna- 
ją za konieczne, wobec niebezpie- 
czeństwa ze strony Francji. 
LONDYN 5'sierpnia(T.A.P.) Asquith, 
kończąc, oświadczył, że według wia- 
domości gen, sztabu pogwalcono nie- 
tykalność terytorjum belgijskiego 0- 
kołe Verviers. Dalsze wiadomości 
wskazują, ze niemcy, posunęli się je- 
szcze dalej. Asquith ogłasza depe- 
szę posła niemieckiego, zapewniające- 
go, że Niemcy nawet w razie zbrojne 
go starcia z Belgją nie przyłączą bel- 


gijskiego terytorjum do Niemiec. 
(Smiech). Niemcy naruszyły neutral- 


ność Belgji jedynie w tym celu, aby 
uprzedzić napaść francuzów ze stro- 
ny Belgii. 

Ukończywszy odczytywanie tej 
depeszy, Asquitha w imieniu rządu 
dodaje: My w żadnym razie nie nio- 
żemy patrzeć na tę depeszę, jako na 
zadawalniające nas oświadczenie (A- 
probata,)  Zażądaliśmy, aby odpo- 
wiedź zadawalniająca dana była dziś 
do północy, (Głośne dlugotrwałe okla 
ski), 
Król podpisał rozkaz o ' ogólnej 
mobilizacji. 


Stanowczoeść Niemiec. 

PARYZ, 4 sierpnia. (T. A. P.) 
Niemcy oświadczyły rządowi belgij- 
skiemu, że nie będą się liczyć z od- 
powiedzią Bełajj na przedstawione 
jej ultimatum, 

Francuski generalissimus. 

PARYZ, 5 sierpnia, (P.A, T.) Ge- 
neralissimus atmji franeuskiej Joffre 
wyjechał za granicę. 


sa 


O faai . 
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W pariamencie francu- 
skim. 

PARYZ, 5 sierpnia (P. A. T.) — 
W Izbie Deputowanych trybuny dla 
publiczności przepełnione. Ambasador 
rosyjski Izwolskij w loży dyploma- 
tycznej. Wielu deputowanych w u- 
mundurowaniu wojskowem, Descha- 
nel wygłosił mowę na cześć zmarłe 
go Jaurósa. Wszyscy powstają -z 
miejsce i entuzjastycznie oklaskują 
ostatnie zdanie: „niema już przeciw- 
ników, są tylko francuzi“. Mowę po- 
witano okrzykami: „Niech żyje Fran- 
cja“. Posłowie zwracają się ku Iz- 
wolskiemu z okrzykami na cześć 
Rosji. Wielu z posłów nie może się 
powstrzymać od łez, 


©świadczenie prezydenta. 


PARYZ, 5 sierpnia (P. A. T.). — 
W senacie odbyło się niezwykle licz- 
ne zebranie. Nawet chorzy senato- 
rowie kazali się przynieść do sali po- 
siedzeń. Między innemi prezydent 
rzeczy pospolitej oświadczył, że Fran- 
cja została napadnięta w sposób bez- 
czelny. Niemcy naruszyły między- 
narodowe prawo obowiązujące przed 
wypowiedzeniem wojny. Przed 
jszdem posła cesarstwo niemieckie 
naruszyło nietykalność terytorjum 
francuskiego, wówczas gdy Francja z 
chlubą może oświadczyć, że do ostat- 
niej chwili starała się uniknąć woj- 
ny, za wszczęcie której Niemcy sta- 
ną pod pręgierzem historji. Niemoy 
wypowiedziały wojnę Rosji, zajęły 
Luksemburg, obraziły szlachetny na- 
ród belgijski i zdradziecko usiłowały 
napaść na Francję nieprzygotowaną, 
podczas prowadzenia układów dyplo- 
matycznych. 
nie czujna, jak i 
Jej doskonała armja szlachetna po- 
trafi obronić honor sztandaru i 0j- 
czystą wuiemię. Po stronie Francji 
prawo międzynarodowe, Francji po- 
maga jej. sprzymierzeniec — Rosja, 0- 
raz lojalna przyjaźń Anglji. 
wszystkich stron otrzymujemy wyra- 
zy współczucia i życzenia, ponieważ 
w danym wypadku Francja jest 
przedstawicielką wolności, prawa i 
rozumu. 


pragnąca pokoju. 


Z pola walki. . 
PARYZ, 5 sierpnia. (T. P. P.) — 
Do „Matin%a* telegrafują, że 27 b. m. 
trzy pułki austrjackie z ciężką arty- 
lerją napadły na wojska serbskie 
około Semendrji, lecz austrjaków od- 
parto z wielkiemi stratami. Austrjacy, 
podtrzymywani przez 32 kanonierki, 
napróżno starali się przejść przez 
Sawę. Wiadomość o wypowiedzeniu 
wojny przez Niemcy, przyjęto okrzy - 
kami pa cześć Rosji i Francji. 
Jeńcy niemieccy. 
BELFORT, 5 sierpnia (P. A. T.). 
Dostawiono tu z Joceret wziętych do 
niewoli oficerów niemieckich. 
Neutralność Włoch. 
PARYZ, 5 sierpnia (P.A.T.) Ne- 
utralność Włoch wywołuje entuzjazm. 
Prasa z radością donosi o pozwole- 
niu przebywającym we Francji ro- 
sjanom-rezerwistom służyć w wojsku 
francuskiem. Ą 
„Matin* nazywa wojnę obecną 
„Świętą walką cywilizacji z barba- 
rzyństwem*. 
Postawa Holandji. 
HAAGA, 5 sierpnia. (T. A. P.)-- 
Parlament bez dyskusji przyjął pro- 
jekty rządowe, tyczące się wojny. 
Leaderzy prawicy i lewicy wyrazili 
rządowi zaufanie i chwali jego akcję, 
Socjaliści oznajmili, że poczucie na- 
rodowe wyklucza obecnie wszelką 
partyjność. Izba wyższa też przyjęła 
wszystkie projekty, Obie Izby roz- 
wiązano na czas nieograniczony. 


wy- ` 


Lecz Francja jest rów- . 
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Mobilizacja w Turcji. 

LONDYN, 5 sierpnia (P. A. T.) 
Turecki konsulat generalny oficjalme 
ogłasza, że wszyscy poddani tureccy 
obowiązani są powrócić z powodu 
mobilizacji do Turcji. 

+ Pod Cuszimą, 

TOKJO, 6 sierpnia (P. A. T.) — 
Pod Cuszimą zjawił się statek nie- 
miecki, oczekujące na statki Ochot- 
niczej floty. Eskadra. japońska go- 
towa jest do wyruszenia na pełne 
morze. | 

W Japonji. 

TOKJO, 5 sierpnia. (T. A. P.) —, 
W związku z wypadkami w Europie, 
odbyło się nadzwyczajne posiedzenie 
rady ministrów. Posłowie trójporozu- 
mienia odwiedzili prezesa ministrów 
Kato. Poseł niemiecki był u niego 
wczoraj. 


Czas odnowić 
prenumeraie, 


i WSZELKIE PLAMY 
NAJSKUTECZNIEJ USUWA 


MSAWRA 


WYNALAZKU APTCKARZA 


JANA NIWIŃSKIEGO 70 | 


DLA UNIKNIĘCIA NASLADOWNICTWA 


W PIOMBĘNIA KIÓREJ ZNAJOWE SI 
N°204 i NAZWIZKO WYNALAZI 


SPRZEDAZ WARRE 


PTECGNYCH 


Emilja Neu feld 


Lekarz-dentysta. 


Przyjmuje od godz. 10 r. do 8 wiecz. 
w niedzielę od 10—3 p.p. Benedykta 
Ne 10. Telef, 23-81. r2313—0 -1 


D-r. Sołowiejczyk 


ordynator szpitala Czerwonego Krzyża 
specjalista chorób dzieci i we. 
wnętrznych POWROCIŁ. 
ANDRZEJA 4. Telef. 18-47. 
Godziny przyjęć: 9—10 rano i 5—6 po poł 


Przeprowadził się 


Dr, med, S. Aronson 


Akuszerja i choroby kobece 
ul. Piotrkowsk. 120 na ul. Zieloną 5. 
T piętro, telefon 31—82. 
Przyjmuje: od 9—11 rano i od 4—6 
po poł. w niedziele od 11—1 


senma 


Dr. Wołyński 


były asystent kliniki Uniwersyt. Wrocławskę 
prof. Hinsberga specjalista chorób uszu, 
nosa i gardła 
obecniePiotrkowska nr. 123, 
telefon 35-97 
dawniej Piotrkowska 89. 
Godz. przyjęć: 10—12 rano, 4—6 pp, W nie 
dzielę od 10—12 rano. Operacje, bronchiosko: 
pja, kąpiele elektr. świetlne. 289 —0 


POTRZEBNY ZARAZ 
palacz ðo kolia parowego. 


Zgłaszać się: Targowa Ne.1, szpital Poznańskich, 
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Doktór 
Trenkner ... 
powrócił 


mieszka obecnie, Piotrkowska 
Ne 164, tel. 41. 


Poszukuję umeblowanego 


POKOJU 


osobnem wejścien. Oferiy z po- 


administiacji „N. 
go” Zachodnia 37. 


ag sj ER 


Rybaka. 
1-1 


8 
Emilii Tschepke. 
ceny sub: lit „4. Z%,w "ayavinał Ba 


Kurierń Fódzkie: 


AEK 
oóżne sklepy dia tryzjera rzeźnika 
i różne mieszkania do wynaję- 
cia zaraz. Staro-Zarzewska 84. Wiado- gesing paszport, wydany z magl- 


imość na miejscu 
ow a A p 81 AO 


kradziono kartę od 
taną z fabryki Buhlego, na Imię 


z ging paszport, wydany 

i Wyżwa, gub. wołyńskiej. na imię 
Jan Ciecnnsz i kwit 
Łukasza Ciechusza na rb 2. 
lazca zechce zwrócić Wsehodnia 


eg 


Pańska 54 m 5 


2385—3 


Marji Łopatowskiej. 


szportu, wy- 


2404—1 


aait 
z miasta Pala. 


wydany przez 
Zna- 


20. skiej. 


powodu wyjazdu do sprzedania 


-Ogioszenia drobne: śln dwa łóżka i dwa nocne stoliki, 


Paca się pies. maści żółtej 
buldog uszy 1 ogon obcięte z 
obrożą z podpisem na szyl. Można 
odebrać Brzezińska Xe 100 u Józefa 


ayinął weksel in blanco na rb 

60 wyst» wiony przez Jana Kro- 
wierandę. Weksel nieważny. 
Z paszport. wydany gminy 
Widzew, pow. łaskiego, na imię 

3 r 


Zna! paszport, wydany z gminy 
Chojny, na imię Aleksandra Kier- 


2578 karta .od paszportu, wy- 
dana z fabryki Heinca i 
nitzera, na imię Marjanny Malinow- 


żegnał paszport, wydany z gminy 
oddębice, pow. łęczyckiego, na 
2401—3. 

gesing karta od paszportu, wy- 
dana z fabryki Poznańskiego, na 

imię Aleksandra Bednarka.  2402—1 


Z karta od paszportu, wy* 
dana z fabryki Pachnowskiego i 
Neugebauera, na imię Kazimierza 
Ficińskiego. 23 p 


2316—09 


2392-3 


38—3 


2343—5 stratu m. Łodzi, na imię Icek ggpaginęła karta od paszportu, wy- 
poza Token bork. i m RLA r4 dana z tabryki Weigta, na imię 


Bolesława Ostapika. 2406—1 


Am 2 ROZ RO A Z 
2397—3 [potrzebny zaraz na wieś do 
gospodarstwa i uprawy roli 
parobek trzeźwy i pracowity 
Wiadomość: w kantorze „N. Kur- 


jera Łódzkiego”, Zachodnia 37. 


Ku- 
2403—1 
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